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Zjazdy rzemiosła "20 Szczecinie 
( 


Od własnego sprawozdawcy ,„Rzemieślnika Pomorskiego“) 


W dniach 29. i 30. 9. oraz 1. bm,, 
odbyły się w Szczecinie zjazdy poświę- 
cone sprawom rzemiosła, 

Pierwszy dzień poświęcony był rze- 
miosłu Ziemi Szczecińskiej, Zjazd dele- 
gatów rzemiosła woj. szczecińskiego, 
zorganizowany przez Izbę Rzemieślniczą 
wyprzedziło nabożeństwo w Kościele 
Królowej Korony Polskiej. 

Otwarcia zjazdu dokonał Prezes lzby 
Rzemieślniczej w Szczecinie p. Paczesny, 
witając przedstawicieli miejscowych 
władz, jak Urzędu Wojewódzkiego, Za- 
rządu Miejskiego i Izby Przemysłowo- 
Handlowej oraz przedstawicieli Mini- 
sterstwa Przemysłu i Handlu Dyrektora 
Departamentu Przemysłu Miejscowego 
p. Zbigniewa Ehrenberga, Związku [zb 
Rzemieślniczych z prezesem — posłem 
Sadłowskim i dyr. Roszkowskim, dalej 
Prezesów i Dyrektorów wszystkich Izb 
Rzemieślniczych i przybyłych delegatów. 

Dalsze przewodnictwo spoczywało w 
rękach prezesa Grodzkiego Związku Ce- 
chów p. Wojciechowskiego. 

W imieniu społeczeństwa szczecińskie- 
go przemówił przewodniczący WRN. dr 
Patek, podkreślając, że skazani jesteśmy 
na odbudowę Kraju własnymi siłami, 
gdyż sprzymierzeńcy nasi z zachodu ra- 
czej myślą nad odbudowaniem Niemiec, 
zamiast pomagać państwom zniszczonym 
przez Niemców, 

Chcąc, aby odbudowa Kraju i uprze- 
mysłowienie nastąpiło w szybkim tem- 
pie, należy przystąpić do szkolenia i 
przygotowania sił fachowych dla zwięk- 
szenia produkcji nie tylko przez powiek. 
szenie liczby warsztatów, ale również 
przez zwiększenie pracy i wydajności 
ludzkiej. 

Następnym mówcą był dyr. Z, Ehren- 
berg. 


Podkreślił on, że 3 letni plan nakłada 
na rzemiosło obowiązek, aby w końcu 
1949 r. produkcja jego osiągnęła wyso- 
kość produkcji z roku 1939. Dyrektor 
Zbigniew Ehrenberg przytoczył słowa 
wiceministra Przemysłu i Handłu Szyra, 
wypowiedziane do rzemieślników war- 
szawskich przy położeniu kamienia wę- 
gielnego pod reprezentacyjny gmach rze- 
miosła Stolicy: 

„Jeżeli założeniem narodowego planu 
gospodarczego jest doprowadzenie do 
dobrobytu, to nie można sobie tego 
wyobrazić bez rzemiosła. Produkcja 
rzemieślnicza jest najwłaściwszym 
sposobem rozwiązania dobrobytu lud- 
ności", 

W końcu swego przemówienia dyrek- 
tor Ehrenberg wyraził uznanie dla rze- 
miosła szczecińskiego, które osiedlając 
się tam i zakładając warsztaty, dało naj- 
iepszą odpowiedź, że Szczecin jest i bę- 
dzie polski. 

Po dalszych przemówieniach nastąpiło 
wygłoszenie trzech referatów i to na te- 
maty: 

1. Położenie gospodarcze rzemiosła 
szczecińskiego i jego postułaty ak- 
tualne; 

2. Zagadnienie 
w rzemiośle; 

3. Podatki i świadczenia socjalne. 


kształcenia uczniów 


Po dość szerokiej i rzeczowej dysku- 
sji Zjazd Delegatów Rzemiosła Pomorza 
Zachodniego uchwalił rezolucję następu- 
jącej treści: 

1. wnosi się o jak najszybsze uregulo- 
wanie sprawy tytułów własności 
warsztatów rzemieślniczych, przy 
czym oszacowanie przez urzędy li- 
kwidacyjne winno nastąpić ze współ 
udziałem przedstawicieli rzemiosła, 
a należność winna być uiszczana w 


ANOTE 


ratach dostosowanych do możliwo- 
Ści płatniczych rzemieślnika, 

Wnosi się o uproszczenie systemiu 
udzielania pożyczek inwestycyjnych 
przez zmniejszenie trudności zwią- 
zanych z ich realizacją w bankach. 
Wnosi się o uwzględnienie prawi- 
dłowo sporządzonych przez cechy 
kalkulacji przy ustalaniu cen na wy- 
roby rzemieślnicze, 

Wnosi się o zreformowanie opłat 
czynszowych od tzw. metrażu oraz 
opłat za świadczenia uboczne, jak 
np. wodę, należność za którą winna 
być obliczona na podstawie indywi- 
dualnego zużycia również i dla rze- 
miosł zużywających wodę dla celów 
przemysłowych, ą mianowicie pie- 
karzy, rzeźników i fryzjerów. 
Wnosi się o zrewidowanie sposobu 
udzielania ulg dla piekarń przez or- 
gana samorządowe, które to ulgi w 
wysokości 50% czynszu winny być 
przyznawane w wypadku wykazania 
75% wypieku chleba kartkowego, a 
nie 75% obrotu, jak to stosują samo- 
fządy terytorialne, 

Wnosi się o obniżenie opłat za zu- 
życie prądu, których nadmierna wy- 
sokość hamuje mechanizację war- 
sztatów rzemieślniczych, a kalkula- 
cję za wyroby rzemieślnicze pogar- 
sza na niekorzyść konsumenta. 
Np. zawód fryzjerski płaci 30,— zł 
za Khw, a przecież z usług fryzjer- 
stwa korzysta cały świat pracy, 
co w konsekwencji wpływa na pod- 
niesienie cen za te usługi. 

Wnosi się o równomierne zaopatry- 
wanie rzemiosła w surowce w ilo- 
ściach dostosowanych do jego moż- 
liwości produkcyjnych, co równo- 
cześnie umożliwi rozwój cechowych 
spółdzielni pomocniczych. 


11. 


W szczególności wnosi się o przy- 
dzielenie ilości skór miękkich dła 
rzemicsła szewskiego oraz dodat- 
ków krawieckich dla rzemiosła 
branży włókienniczej, oraz komplet- 
nego wyposażenia w surowce i pół- 
fabrykaty zawodów: elektrotech- 
nicznych, budowlanych, drzewnych, 
spożywczych, poligraficznych i u- 
sług osobistych. Rzemiosło metalo- 
we odczuwa ogromny brak cyny do 
lutowania metali kolorowych, kau- 
ezuku, armatury, narzędzi, karbidu 
oraz tlenu, 

W nosi się: 

a) o zmianę systemu podatkowego 
odnośnie podatku obrotowego i 
dochodowego przez wprowadze- 
nie ryczałtowego sposobu ich u- 
iszczania przez warsztaty rze- 
mieślnicze w/g norm dochode- 
wości, ustalonych przy współu- 
dziale przedstawicieli rzemiosła 
jako rzeczoznawcy. 

b) O łagodniejszą w istniejącym o- 
becnie systemie podatkowym o- 
cenę prowadzonych” przez rze- 
mieślnika ksiąg handlowych i 
nie o odrzucenia ich w całości 
dla błahych usterek natury for- 
malnej w szczególności, gdy tyl- 
ko pozycje niektóre nie odpo- 
wiadają istniejącym przepisom. 

cj O zaniechanie ustalania przez 
urzędu skarbowe domiarów je- 
dynie na podstawie przypu- 
szczeń o ukrywaniu przez rze- 
mieślnika rzeczywistych docho- 
dów. 

d) O branie pod uwagę przez urzę- 
dy skarbowe marż brutto zysku, 
ustalonych przez Ministerstwo 
Przemysłu i Handlu, w odniesie- 
niu do zawodów rzemieślniczych 
a nie stosowanie własnych norm 
zysku netto, przekreślających 
zasady uczciwej kalkulacji. 

Wnosi się o zarządzenie ogłaszania 

osobnych przetargów na te roboty 

budowlane, których pewna katego- 
ria przeważa w ogólnym kosztorysie 
budowy. jak np. prace malarskie, 

szklarskie, stolarskie, metalowe, e- 

lektryczne itp. i przydzielanie tych 

prac rzemieślnikom, a nie general- 
nym przedsiębiorcom. 

Wnosi się o jak najszybsze wprowa- 

dzenie obowiązku nałeżenia do ce- 

chów. 

W_nosi się o zniesienie dualizmu, ja- 

ki zaistniał w ostatnim czasie mie- 

dzy Izbami Rzemieślniczymi i Izbami 

Przemysłowo-Handlowymi na połu 

kompetencji gospodarczych, co do 


niektórych zawodów  rzemieślni- 
czych, jak budownictwa, elektro- 
technictwa, piekarstwa, cukiernic- 


twa, rzeźnictwa i wędliniarstwa itp. 
W konsekwencji zawody te są po- 
ciągane do podwójnej rejestracji 
oraz zmuszane do dostarczania po- 


dwójnie tych samych statystyk, Za- 

wody te pragną podlegać kompe- 

tencji jednego samorządu gospo- 
darczego a mianowicie właściwej 
dla siedziby danego zawodu Izbie 

Rzemieślniczej, gdyż rzemiosła te 

wzięły z Izb Rzemieślniczych swój 

początek i pragną przy nich pozo- 
stać bez względu na ilość zatrudnio- 
nych pracowników. 

12. Wnosi się: 

a) o przyznanie mistrzom kształcą- 
cym uczniów premii w postaci 
ulg podatkowych, 

b) utworzenie Komisyj Mieszanych. 
złożonych z przedstawicieli władz 
przemysłowych i samorządu rze- 
mieślniczego w celu stałego u- 
zgadniania stawek płac dla uczni 
rzemieślniczych, 
przyznania uczniom kształcącym 
Się u mistrza i uczęszczającym do 
Publicznych Średnich Szkół Za- 
wodowych tych samych ulg, jakie 
posiadają uczniowie Państwo- 
wych Szkół Przemysłowych 
(Zniżki kolejowe, zniżki na im- 
prezy itp.), 

a) wydania zarządzeń eliminujących 

ingerencję czynników ubocznych 
w okresie trwania nauki, a pozo- 
stawianie pieczy nad sprawami 
uczniowskimi Cechom zgodnie z 

art. 161 prawa przemysłowego, 
13. W nosi się o nietraktowanie uczniów 
rzemieślniczych jako siły najemnej. 
14. Wnosi się o nierozciąganie umów 
zbiorowych na uczniów rzemieślni- 
czych, lecz stosowanie w odniesieniu 
do nich stawek zarobkowych ustalo- 
nych przez Ministerstwo Przemysłu 

i Handlu, 


Naa 


c 
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W drugim dniu odbył się zjazd preze- 
sów i dyrektorów Izb Rzemieślniczych, 
pod przewodnictwem prezesa Związku 
izb posła Sadłowskiego Juliana. 

Najważniejszym przedmiotem obrad 
była sprawa organizacji Centrali Dosko- 
nalenia Zawodowego Rzemiosła w 
Szczecinie. 

Niemiec wybudował w Szczecinie ol- 
brzymi gmach, który służył doskonale- 


niu zawodowemu — tzw. Reichsmeister- 
schule. 

Gmach ten został tylko częściowo zni- 
szczony. 


Chcąc ten *zabytek kultury rzemieśl- 
niczej uratować, Izby Rzemieślnicze u- 
chwaliły oddać go do dyspozycji Cen- 
trali Naukowych Instytutów Rzemieślni- 
czych, celem szkolenia w zawodach rze- 
mieślniczych. Gmach ten częściowo już 
jest w użyciu i odbywają się tam różne 
kursa dokształcające oraz szkoleniowe. 

Dla zabezpieczenia uszkodzonego czę- 
ściowo gmachu, Izby Rzemieślnicze u- 
chwaliły doraźną pomoc w wysokości 
3.000.000 zł z tym, że dalsza pomoc bę- 
dzie udzielona w miarę potrzeby i w 
miarę możności. 


Następnie przedyskutowano projekt 
nowej listy rzemiosł, jak również dalszy 
projekt, a mianowicie jednolitej instruk- 
cji organizacyjnej biur Izb Rzemieślni- 
czych, ramowego statutu organizacyjne- 
go Związków Rzemieślniczych i zagad- 
nienia wprowadzenia w życie dekretu ə 
przymusie cechowym oraz projektu roz- 
porządzenia wykonawczego do tego de- 
kretu, jak wreszcie zagadnienia sieci 
organizacyjnej cechów i Okr. Zw, Ce- 
chów. 

Aczkolwiek już od dawna spodziewa- 
no się definitywnego wprowadzenia w 
życie powyższych przepisów i zarządzeń, 
to jednakże z uwagi na przepisy prawne 
i przemiany struktury gospodarczej po- 
wojennej, wszystkie to projekty odesła- 
no do specjalnej komisji, celem ostatecz- 
nego opracowania i przedłożenia wła- 
ściwym władzom do nadania im mocy 
obowiązującej. i 

Również aktualną była sprawa udzia- 
łu rzemiosła na targach i wystawach. 

Naczelnik Wydziału Rzemiosł w Mini- 
sterstwie Przemysłu i Handlu p. Artur 

abęski oznajmił zebranym, że w przy- 
szłym roku w miesiącach maju, czerwcu 
i lipcu odbędzie się we Wrocławiu wy- 
stawa rzemiosła Ziem Odzyskanych, aże- 
by na tej drodze pokazać Polsce i światu 
dorobek rzemiosła i jego postęp na Zie- 
miach Odzyskanych, 

Rozważano również projekt udziału 
rzemiosła na Targach Poznańskich. 

W trzecim dniu odbył się zjazd Nauko- 
wych lnstytutów Rzemieślniczych z u- 
działem Izb Rzemieślniczych, którego 
otwarcia dokonał prezes Centrali Stani- 
sław Creti, zaś przewodnictwo”Bjął ja- 
ko prezes Rady Głównej Centrali dyr 
Zbigniew Ehrenberg. 

Program zjazdu obejmował pokaz pla- 
styczneśo nauczania, 

Referentami byli wicedyr. inż. 
kiewicz, Mgr Kwiatkowski oraz 
Chrzan. 

Plastyczna metoda nauczania, która 
jest tworem nowoczesnym, ma tę zaletę. 
że uczeń zdobywa naukę w krótkim cza- 
sie na podstawie przedstawionych rysun- 
ków, wykazujących dokładnie proces 
pracy, bez uciekania się do wykładów 
i praktycznych pokazów. 

Po złożeniu sprawozdań przez dyrek- 
torów poszczególnych instytutów, które 
znajdują się przy lzbach Rzemieślni- 
czych, powzięto odpowiednie postulaty 
w kierunku usprawnienia organizacji. 

Rozpatrywano projekt powstania przy 
instytutach wydziału badania i prac na- 
ukowych. 

Wreszcie uchwalił wytyczne do bu- 
dżetu na rok 1948. 

Gościnności udzieliła Izba Rzemieślni- 
cza w Szczecinie, która dzięki energicz- 
nemu dyrektorowi p. Kurowskiemu była 
sprawna i bez zarzutu, za co należy się 
p. dyr. Kurowskiemu specjalne podzię- 
kowanie. 


Mac- 
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Obliczenia kosztów produkcyjnych 


Zagadnienie, jak obliczyć koszty pro- 
dukcyjne (koszty ogólne, generalia) by- 
ło w rzemiośle zawsze kwestią o wyjąt- 
kowym znaczeniu. Zasadniczo należy wy- 
sokość kosztów produkcyjnych ustalić na 
podstawie księgowości. Dopiero w tym 
wypadku można dokładnie ustalić ich 
procentowy stosunek do kosztów robo- 
cizny lub też do kosztów materiału. 

W praktyce okazuje się, że nie wszyscy 
rzemieślnicy prowadzą; księgi tak, aby 
mogły one odzwierciadleć poszczególne e- 
lementy kalkulacyjne. 

Różne są ku temu przyczyny. Jedni pro- 
wadzą tylko nakazaną księgowość podat- 
kową, inni prowadza do tego książkę ka- 
sową zapisując do niej wprawdzie fak- 
tyczne przychody j rozchody lecz bez roz- 
bicia na kategorie. Niektórzy znowu pro- 
wadzą księgi uproszczone, przy czym nie 
zawsze zdają sobie sprawę jakie wydatki 
należy zaliczyć do kosztów produkcyj- 
nych. 

Poza tym stwierdzić trzeba, że jedno 
przedsiębiorstwo nie jest równe drugie- 
mu. W jednym wypadku zatrudniony jest 
tylko jedna siła, to jest sam przedsiębior- 
ca, w drugim pracuje jeszcze uczeń, w 
trzecim również i czeladnik. Jedno przed- 
siębiorstwo pracuje tylko z własnych su- 
rowców, drugie tylko z cudzych, dodając 
z reguiy pewne dodatki, w trzecim zacho- 
dzi i jeden i drugi sposób produkcji. 

Niektóre przedsiębiorstwa połaczone są 
z handlem, inne sprzedają tylko własny 
wyrób, który w wiasnym przedsiębior- 
stwie wyprodukowali. 

Do tego dochodzi, że niektórzy przed- 
siębiorcy mieszkają w wtasnej nierucho- 
mości, nie obliczają dla przedsiębiorstwa 
udzia! w kosztach na utrzymanie nieru- 
chomości. Inni chcąc ustalić koszt robo- 
cizny doliczają Koszty ubezpieczeń bez- 
pośrednio do robocizny, zaś koszty pro- 
dukcyjne obliczają w stosunku do tak 
podwyższonej robocizny. 

Jest to znamienne, te ustalenie kosztów 
produkcyjnych w gronie fachowców jed- 
nego zawodu nie doprowadza do w?łaści- 
wych rezultatów, gdyż z reguły każdy o- 
piera się na swoich zapiskach, które nie 
zawsze odpowiadają wymogom jakim od- 
powiadać muszą księgi handlowe, 

Toteż; o ile chodzi o zawody spdżywcze, 
io koszty produkcyjne często ustałone są 
komisyjnie, zazwyczaj na podstawie ana- 
lizy, korzystając przy tym z cyfr podanych 
przez poszczególnych uczestników takieh 
komisyj. RA 

Biorę pod uwagę doświadczenie jakie w 
tym kierunku zdobyli rzemieślnicy zawo- 
dów spożywczych, opracowała komisja, 
składająca się z wybitnych fachowców 
zawodu szewskiego wysokość kosztów 
produkcyjnych w stosunku do robocizny. 

W związku z sprawozdaniem kalkulacyj 
poszczególnych zawodów, prędzej czy póź- 
niej każdy zawód będzie musia: poddać 
się opracowania kalkulacji, a w szczegól- 
mości kosztów produkcyjnych. 

Pomocą może być przy tym doświadcze- 
nie, jakie w tym kierunku zdobyli już nie- 
które zawody. 

Dlaiego w ramach niniejszego artykułu 
podany jest rezultat ostatnio przeprowa- 
dzonej analizy kosztów produkcyjnych dla 
zawodu szewskiego. 

Robocizna 

W poszczególnych miejscowościach pła- 
cono następujace stawki godzinowe netto: 
nosza 257 zł. 

40— zł, 40.— zł, 
65— zł, 35— zt | , 

Powyższe 6 pozycji razem zliczone wy- 
nosza 257 — zł, podzielone przez 6 dają 
przeciętnie 43— zł na godzine, 

Miesiąc liczy z reguły 200 godzin pracy. 
200 godzin a 43 zł daje 8.600,— zł. 


42— zł, 35— zie 


Powyższa placa czeladnika za jeden 
miesiąc stanowi podstawę do ustalenia 
wysokości kosztów produkcyjnych. 

Warsztat, który służy za podstawę za- 
trudnienia jedną płatną siłę produktywną. 

Koszty produkcyjne 

1. Ubezpieczenie pracownika: ubezp. 
chorobowe 5%, ubezp. emerytalne 5,2%, 
ubezp. wypadkowe przeciętnie 2%, ubezp. 
bezrobocia i funduszu pracy 4% = 16%. 

2. Koszty urlopu: obliczyć należy ko- 
szty urlopu w stosunku rocznym: 

8600,— zt X 12 mies. = 103200— zł, 
urlop 14 dni a 48 godz. po 43 zł daje 
2038,— zł do 103.200, — zł . . . . = 3,9%. 

3. Podatek od wynagrodzeń: jakkol- 
wiek piaci go ustawowo pracownik, to 
z reguły płacony jest przez pracodawcę 
dla podwyższenia dochodu pracownika: 
8600,— zł razy 12 mies. = 103.200,— zł, 
stopień 4 tabeli . . . . . . . . + == 2,5%. 

4. Dzierżawa pracowni: wysokość obec- 
nie płaconej dzierżawy ustalono na pod- 
stawie podanych cyfr: 2000— zł, 2.000,— 
zł, 1000,— zł, 1.200— zt, 600,— zł, 1.500,— 
z, 600 zł, 1500 zł, 2.000.— zł. Łącznie 
12.400,— zł podzielone przez 9 daje 1400,— 
zt przeciętnie, 1400,— zł do 8.600— zł 
e = 16%. 

5. Podatek od*lokali płaci się 600% od 
dzierżawy p!aconej za ten lokal w sierpniu 
1939 r. Ustalono, Że płacono przeciętnie 
150— zł miesięcznie; od 150— zł = 
600% = 900,— zł = 10,4%. 

6, Wywóz śmieci, woda, kanalizacja, 
czyszczenie ulicy i komina płaci się prze- 
ciętnie 250,— zt mies. . . . . . . IE 5% 

7. Swiatlo przeciętnie miesięcznie 12 kw 
a 30,— zł i dzierżawa licznika razem prze- 
cGietnie 500= zł . .. . a s sos | = 5,8%. 

8. Opa' przeciętnie 48 cetn. z wolnego 
rynku a 300— zł daje 14400,— zł rocz- 
nie a miesięcznie 1.200.0— zł = 13,9%. 

9. Nieproduktywna praca przedsięb. 
1 godz. dziennie po 43— zł daje w 25 
dniach 1.075,— zł o 9 e a 60 E JES 

10. Amortyzacja maszyn, urządzenia, 
narzędzi ogólna wartość 50 000,— zł po 6% 
daje 3.000,— zt podzielić przez 12 mies. == 
250 26. EMMA 20. . | = 2,9%. 

1l. Gazety, lżurnale, skladki do cechu, 
mat. piśmienne: „Rzemieślnik* 50— zł. 
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gazeta codzienna 90,— zł, skiadki 100,— zł, 
mat. piśm. i książki itp. 160,— zł; ra- 
ZEm-400—— Zł o. . +: » « » » » | = 4,6%. 

12. Remont pracowni i okna jeden raz 
na dwa lata 2.000,— zł, podzielić przez 24 
mies. daje 83,33,— zł mies. . . . .. = 1%. 

13. Koszty kredytu 100.000— zi po 12% 
rocznie daje 12000— zł, na 3 mies. 
3000— zi, 3.000,— zł przez 12 mies. daje 
250 =m NO" 2. Gp 00 | = 2,9%. 

14. Koszty rocznej rejestracji: Izba 
Rzemieślnicza 300,— zł, Urząd Skarbowy 
150,— zł, razem 450,— zł; 450— zł przez 
12 mies. daje 37,50 zł = 4%. 

15. Drobne wydatki: tramwaj, formula- 
rze, pomoc buchałteryjna itp. przeciętnie 
mies. 200,— zł = 2,3%, razem = 98,3%, 
okrągiofi mk. M A —8 '= 100%. 

Jak z powyłższego wynika Koszty pro- 
dukcyjne w stosunku do robocizny wyno- 
szą okrągło 100%, przy czym podatek obro- 
towy nie został wliczony z powodu kom- 
plikacji obliczenia, bowiem podatek obro- 
towy piaci się; od obrotu, gdy tymczasem 
podstawa obliczenia jest tylko robocizna 
netto 

Stosunek procentowy kosztów produk- 
cyjnych będzie mniejszy, jeżeli czeladnik 
otrzymuje wyższe wynagrodzenie, zak ko- 
szty produkcyjne będa wyższe jeżeli cze- 
ladnik otrzymuje mniejsze wynagrodze- 
nie. 

Powyższa stawka zmieni sie też na wy- 
padek, gdy zamiast jednego czeladnika 
pracuje dwóch lub jeżeli mistrz pracuje 
stale produktywnie. 

Zaznaczyć jednak wypada, że przy 
dwóch pe'nych siłach zdolność produkcyj- 
na mistrza wynosi z reguły o 50% mniej 
od pełnej siy, przy trzech tylko jeszcze 
25%, zaś przy czterech czeladnikach mistrz 
produkcyjnie pracować nie może. 

Zdoiność produktywna mistrza zmniej- 
szy się również przy zatrudnieniu uczniów, 
bowiem czas zużyty na uczenie į dozoro- 
wanie uczniów przy pracy nie może byłć zu- 
żyty produktywnie, przy czym praca ucz- 
nia niewiele wpływa na zwiększenie wy- 
dajnośći przedsiębiorstwa. 

Powyższe dane i uwagi mogą służyć jako 
wytyczne do przeprowadzenia kalkulacji 
w innych zawodach, przy czym należy 
jednak zawsze pamiętać o istotnych wa- 
ruakach panujących w danym zawodzie. 

Jan Cieszyński. 


P. K. O. buduje własny gmach 


W piątek, 26. 9. br. PKO Oddział w Byd- 
goszczy, zorganizowała konierencię praso- 
wą z okazji wieńcowego nowobuduiącego 
się gmachu przy ul. Aleje 1 Maja 23. 

Gości przyjmował dyr. Oddziału mgr 
J. Witoszyński i wicedyr. Wroczyński. 

Konferencję zagaił dyrektor oddziału 
mgr J. Witoszyński, który na wstępie po- 
informował obecnych przedstawicieli pra- 
sy, radia i flmu o dotychczasowych osią- 
gnięciach PKO w skali ogólnopaństwowei, 
a następnie o powstaniu i rozwoju Oddziału 
PKO w Bydgoszczy. z 
_ Według tych informacii, inż we wrze- 
Śniu 1945 r. przybyła do Bydgoszczy 7-0so- 
bowa ekipa doświadczonych urzędników w 
celu zorganizowania tutaj Oddziału PKO. 
Zmudnym wysiłkiem doprowadzono do sta- 
nu używalności łokał przy płacu Teatral- 
nyin, obecnie Daszyńskiego 4. Oddział roz- 
począł swoją działalność 17 września 1945 r. 
Miejscowe społeczeństwo ustosunkowało się 
do nowopowstałej placówki nader życzli- 
wie, o czym Świadczyć może fakt, że do 
chwili obecnej jest otwartych kont czeko- 
wych 1058, a obroty z ostatniego półrocza 
wynoszą 12 milionów złotych. 

Wobec tak wspaniałego rozwoju, insty- 
tucji zarząd PKO, rozumiejąc, że właściwy 
rozwój oddziału może nastąpić dopiero we 


własnym, odpowiednio wyposażonym gma- 
chu, powziął decyzie budowy takiego gma- 
chu w Bydgoszczy przy Aleje 1 Maja 23. W 
kwzetniu 1946 r. przystąpiono do robót, któ- 
re przerwała w połowie grudnia ostra zi- 
ma. Podjęta na nowo w marcu br. budowa 
idzie naprzód. W kwietniu nastąpiło poło- 
żenie kamien'a węgielnego i wmurowanie 
aktu erekcyjnego, a w tej chwili rozpoczy- 
na się krycie dachem. Po wykończeniu wne- 
trza nowy gmach, projektu prof. inż. Żó- 
rawskiego z Warszawy, otworzy swoje 
podwoje dla publicznośc: prawdopodobnie 
w lipcu 1948 roku. Pracami kietuie inż. We- 
glorz z Bydgoszczy. Koszta budowy wy- 
niosą około 40 milionów złotych, Nowy 
gmach obejmuje 14.600 metrów  sześcien- 
nych, zawiera cztery kondygnacje, utrzy- 
many będzie w charakterze monumental- 
nym, wyraz fasady nowoczesny, fasada sa- 
ma obłożona będzie naturalnym piaskow- 
cem, dach żelazo-betonowy. 


Wnętrze gmachu urządzone zostanie 
według najnowszych wymogów techniki 
budowy tego rodzaju instytucji. Ozdobą 


wnętrza będzie wspaniały hol z widokiem 
na p'askorzeżbe, której projekt jest dopie- 
ro w opracowaniu. Nowy gmach PKO w 
Bydgoszczy bedzie prawdziwa ozdoba mia- 
sta. 


3 


Cech Szewców i Cholewkarzy w Bydgoszczy 


kroczy w lepszą przyszłość pod nowym sztandarem 


Jeden z najstarszych cechów rzemieślni- 
czych w Bydgoszczy, bo założony w roku 
1350, Cech Szewców i Cholewkarzy sbcho- 
dził w niedzielę, 5 bm wielką uroczystość 
poświęcenia nowego sztandaru. Sztandar 
«echowy uległ zniszczeniu w czasie okupa- 
cji, przeto obecne staraniem zarządu zo- 
stał ufundowany nowy piękny sztandar. na 
którym oprócz emblematów  religiinych i 
narodowym umieszczono postać wielkiego 
bohatera narodowego Jana  Kilńskiego. 
który był, iak wiadomo, szewcem. 

Cełem wzięcia udziału w tei uroczystości 
zebrały się o godz. 8,30 w Resursie Kupiec- 
kiej liczne delegacje cechowe oraz zapro- 
szeni goście i stanęli w komplecie członko- 
wie Cechu Szewców i Cholewkarzy, który 
jest najliczniejszym z cechów rzem eślni- 
czych w Bydgoszczy. 

O godz. 9 z orkiestrą kolejową pod ba- 
tutą p. Preibisza na czele, wyruszono Dar- 
wnym orszakiem do kościoła ks. ks. Mi- 
sionarzy na Bielawkach. W orszaku postę- 
pewały 22 poczty sztandarowe icechów za- 
meiscowych i miejscowych, przedstawi- 
ciele władz, rodzice chrzestni oraz rzesze 
rzemieślników. 

Poświęcenia nowego sztandaru cechu 
Szewców i Cholewkarzy „dokonał ks. supe- 
rior Giemza, który następn'e odprawił u- 
roczyste nabożeństwo na intencię cechu. 
Kazanie wygłosił ks. Szerzycko. W czasie 
nabożeństwa rrzygrywała orkiestra koleio- 
wa. a pienia solowe wykonali p. Ickowicz, 
członek cechu. oraz p. Jasiński. 

Po nabożeństwie uczestnicy uroczystości 
udali się pochodem do Resursv Kup eckiej. 
gdzie uroczystą akademię otworzył Starszy 
cechu p. Bernard Przybylski, witając przed- 
stawicieli władz, gości i członków cechu. 


Pamięć pomordowanych w czasie okupacji 
i zmarłych członków cechu uczczono 1-ini- 
nutowym milczen'em. 


_ Szczegółowo opracowaną historie cechu 
Szewców i Chołewkarzy odczytał następnie 
sekretarz cechu p. Apolinary Bociek. 


Dalszym punktem programu było wię- 
czenie dyplomów zasłużonym członkom ce- 
chu, którzy obchodzą 50-lecie względnie 
25-lec'e mistrzostwa. Dyplomy za 50-lecic 
mistrzostwa otrzymali: Paweł Przybylski, 
który wychował 5 synów na szewców, 0- 
raz syn za zmarłego w tych dniach śp. Wła- 
dysława Goncerzewicza i Wincenty Czai- 
kowski. Dyplomy za 25-lec'e mistrzostwa 
otrzymali pp.: Józef Konieczka, Kazimierz 
Gabryłewicz. Sylwester Gettka, Franciszek 
Włodarski, Ludwik Kuźma i Jan Michnacki. 
Wręczenia dypłomów dokonał dyrektor 
Izby Rzemieślniczej p. Werno, wygłaszając 
okolicznościowe przemówienie. 


Po odczytaniu aktu erekcyinego nowego 
sztandaru przez sekretarza cechu nastąpi- 
ły przemówienia przedstawicieli władz, po- 
łaczone z wbiianiem gwoździ pamiątko- 
wych oraz wpisywaniemesięe do księgi ce- 
chowei. Imieniem prezydenta miasta prze- 
mówienie wygłosił p radca Gapiński, po 
czym przemawiali ks. prob. Giemza, p. dyr. 
Werno, p. prezes Fiołka, p. prezes Godek 
i p. dyr. Durek. Po wpisaniu się rodziców 
chrzestnych i delegatów do księgi cechowei 
nastąpiła wspólna fotografia, a następnie u- 
roczysty obiad. Wieczorem odbvła się za- 
bawa taneczna w salach Resursv Kupiec- 
KIE! 
Be czasie obiadu zebrano na fundusz 
odbudowy Teatru Miejskiego kwotę 5.161 zł. 

(IK) 


KĄCIK KULTURALNY 


Rozpoczyna się nowy sezon imprez ar- 
tystycznych, wystaw, koncertów, wieczo- 
rów literackich, przedstawień teatralnych. 
Wystawy malarstwa, grafiki itp. 

W Pomorskim Domu Sztuki po wystawie 
przez prof. Jana Cybisa przewidziane są 
mastępujące wystawy. 

38 października — wystawa dzieł Jana 
Matejki, a mianowicie: „cykl obrazów” 
„Dzieje cywilizacji w Polsce* ze zbiorów 
Muzeum Narodowego w Warszawie. 
Pierwszy raz odwiedzi wiec nasze miasto 
wystawa okręlżna Muzeum Narodowego. 

W listopadzie: wystawa prac współczes- 
nych artystów, krakowskich, czlonków O- 
kregu Krakowskiego Zw. P. A. P. 

W grudniu: salon zimowy członków o- 
kręgu Pomorskiego Z. P. A. P., artystów 
z Bydgoszczy, Torunia, Olsztyna, Grudzią- 
dza. Inowrociawia, Włocławka. ; 

W styczniu: pokaz Sztuki Ludowej na 
Pomorzu. 

W lutym: wystawa Grafiki Czechosło- 
wackiej odbywajaca się obecnie w Mu- 
zeum Narodowym w Warszawie. 

Zwiazek Polskich Artystów Plastyków 
zorganizował popularne pogadanki i opro- 
wadzania po wystawach w niedziele, a dla 
zgłoszonych uprzednio wycieczek również 
w dni powszednie. 

Okreg Pomorski Zwiazku Plastyków 
przygotowuje wystawe okrężną złożoną z 
prac artystów pomorskich, która odwiedzi 


Chojnice, Grudziądz, Inowrocław Wio- 
ciawek. 

Najbliższe koncerty (w Pom. Domu 
Sztuki): 


9. X. Recital fortepianowy Ireny Bruje- 
wiczowej. 
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16. X. III Koncert symfoniczny — dy- 
ryguje Wł. Raczkowski. — Solistka Olga 
Olgina — sopran. 

23. X. Recital fortepianowy 
Blochmana (Belgia). 

Wieczory literackie (w Pom. Domu Sztu- 
ki). Cykl otworzy Jarosław Iwaszkiewicz, 
znany pisarz — prelekcje poświęconą Ka- 
rołowi Szymanowskiemu. 

Zaproszeni są na sezon przez Klub Li- 
ieracko-Artystyczny liczni literaci, poeci. 
krytycy i historycy literatury, estetyki, 
teatru. 

Teatr Miejski (przy ul. Grodzkiej): 
„Szelmowskie sztuczki Skapena” sztuka 
Moliera, reżyseria Tad. Muskata, ilustracja 
muzyczna kompozytora bydgoskiego prof. 
Fl. Dabrowskiego, dekoracje art. malarza 
'T. Kalinowskiego. 


Sprostowanie 

W numerze 37 naszego pisma z dnia 
28. 9. 47 r. zakradł się do artykuiu „Idea 
spółdzielcza i jej realizacja“ niemiły bład, 
który niniejszym prostujemy. 

Zamiast: Nic więc dziwnego, że w mia- 
rę zacierania się ingerencji Życie gospo- 
darcze warstwy stojących dotychczas na 
niższym szczeblu w hierarchii spoiecznej, 
powstają stopniowo nowe, dostosowane do 
wymogów ducha czasu formy wspó życia 
gospodarczego — ma być: Nie więc dziw- 
nego, że w miarę zacierania się różnic sta- 
nowych i zwiększania się ingerencji w ży- 
cie gospodarcze warstw stojacych dotych- 
czas na niższym szczeblu i hierarchii spo- 
łecznej, powstają stopniowo nowe, dosto- 
sowane do wymogów ducha czasu formy 
współżycia gospodarczego. 


Ignacego 


Zwaiczanie analfabetyzmu 


Zarząd Wojewódzki . Towarzystwa Uni- 
wersytetu Robotniczego w Bydgoszczy za- 
mierza rozpocząć w b. roku szkolnym ak- 
cję zwalczania analfabetyzmu wśród ro- 
botników. 

Mimo istnienia obowiązku szkolnego na 
terenie Polski przez kilkanaście lat, mamy 
w kraju sporą liczbe analfabetów lub pół- 
analfabetów wśród ludności wiejskiej i 
miejskiej. 

Nie dysponujemy w tej chwili danymi 
statystycznymi odnośnie tego zagadnienia 
z terenu Pomorza, którego ludność została 
zasilona elementem polskim z terenów 
wschodnich. 

Należy jednak przewidywać, że na sku- 
tek wieloletniej wojny oraz polityki oku- 
panta i na Pomorzu znajdują, się analfa- 
beci. Ludzie ci nie są winni swemu kalec- 
twu. Trzeba im za wszelka cenę pomóc, 
otworzyć zamkniete drogi do lepszego roz- 
yo i wyzwolenia drzemiacych w nich 
sił. 

W dzisiejszych szczególnie warunkach 
Życia jednostki i gromady, gdy każdy oby- 
watel winien brać czynny udział w organi- 
zowaniu życia spotecznego i państwowego, 
nie do pomyślenia jest, aby analfabeta 
mógł być w pełni świadomym i pożytecz- 
nym obywatelem. 

Dlatego zwalczanie analfabetyzmu jest 
nakazem chwili. 

Trzeba wyszukać analfabetów i półanal- 
fabetów i pójść na pewną w tym kierunku 
propagandę wśród nich, aby zachęcić ich 
do nauki. 

Jest to sprawa bardzo delikatna. 

Trzeba bowiem zwalczyć fałszywy 
«wstyd analfabety i wewnętrzne jego opory. 

Prosimy o zainteresowanie się tą spra- 
wą na terenie zakiadów pracy oraz prze- 
prowadzenia spisu analfabetów. 

Dane liczbowe prosimy przesłać do Za- 
rzadu Wojewódzkiego TUR w Bydgoszczy, 
Al, 1 Maja 14 wraz z uwagami na temat 
organizacji odpowiedniego kursu w b. 
roku. 


Technikum TUR w Bydgoszczy 


Zarząd Wojewódzki Towarzystwa Uni- 
wersytetu Robotniczego w Bydgoszczy or- 
ganizuje „Technikum“ z wydziałem me- 
chanicznym, elektrycznym i Wydziałem 
organizacji przedsiębiorstw. 

«Technikum będzie dwuletnie i po za- 
twierdzeniu przez wladze szkolne będzie 
miało uprawnienia liceum techniczne- 
go. Uczelnia ma za zadanie dokształcenie 
czynnych pracowników fabryk i przed- 
siębiorstw, którzy jako starsi nie mają. 
możliwości uczęszczania do państwowych 
szkół technicznych. 

Program nauczania oparty będzie ściśle 
na programach liceów państwowych: me- 
chanicznego i elektrycznego. 

Zajęcia odbywać się będa w godzinach 
wieczornych, aby umożliwić siuchaczom 
zatrudnionym w produkcji podjecie zajęć 
szkolnych. 

Celem Technikum jest umożliwienie 
zdolnym fachowcom zdobycie wiedzy teo- 
retycznej i praktycznej, potrzebnej do 
podniesienia sprawności w fabrykach pań- 
stwowych, spółdzielczych i prywatnych. 

Rozpoczęcie zajęć nastapi 6 paździer- 
nika br. 

Zapisy przyjmuje Dyrekcja Technikum 
ul. Konarskiego 2, w godzinach od 9—12 
i od 18—19. 

Kandydaci przedlożą: ostatnie (świade- 
ctwo szkolne, życiorys własnoręcznie na- 
pisany, metrykę urodzenia, świadectwo 
kwalifikacji (dyplom  czeladniczy, mi- 
strzowski itp) oraz skierowanie z zakładu 
pracy. 


© Działalność rzemiosła — 


Z życia rzemieślniczego we Włocławku 


Życie rzemieślnicze we Wżociawku wkra- 
zza na tory aktywnej i zorganizowanej pra- 
cy nad rozwojem i kształceniem nowych 
kadr dobrych rzemieślników, Jest to dowo- 
dem, że rozumiemy ważność zadania,, jakie 
spełnia rzemieślnik w odbudowie zrujnowa- 
nej wojną gospodarki państwowej, 

Cech krawców we Włosławku pierwszy 
powzięł myśl zorganizowania kursów kroju 
j mysl tę zrealizowano sprawnie i z pożyt- 
kiem dla tych, którzy go ukończyli i tych 
co korzystać będą z pracy kursantów. 

Zakres nauki objął krawiectwo męskie, 
damskie i dziecinne. W okresie od dnia 
18. 8 do dnia 6 9, 47 r. 72 uczestników kur- 
au ksztażcjło się pod kierunkiem Instrukto- 
ra p. Tadeusza Górskiego z Katowic. Ucze- 
stnicy kursu otrzymają świadectwa wydane 
przez Pomorski Instytut Oświaty Zawodo- 
wej w Toruniu. 

W dniu 7 bm. z okazji zakończenia kur- 
su odbyło się zebranie ogólne w lokalu 
Oddziału Izby Rzemieślniczej we Włociaw- 
ku przy ui. Kościuszki Nr 6. Zebranych po- 
witał w imieniu Izby Rzemieślniczej w Byd- 
goszczy p. radca Kwitliński Stefan. W ser- 
decznych słowach wyraził uznanje inicjato- 
rom i organizatorom kursu, podkreślając, że 
Zech Krawców we Wiocławku jest pierw- 
szym, który tę myśl pożyteczną w czyn 
wprowadził, Z kolei zabrał głos p. Deptuła. 
dyr. Pomorskiego Instytutu Oświaty Zawo- 
dowej w Toruniu, W prelekcji swej omów:) 


szczegółowo znaczenie kursu dla rzemiosła 
jako takiego, oraz znaczenie normalne i 
wychowawcze. „Dobry bowiem rzemieśl- 
nik“ mówi dyr. Deptuła „rozumie, ie siła 
fachowa mocno oparta na uczciwości, to 
siła większa niż siła pieniądza”, 

Polsce dzisiejszej potrzeba jak najwię- 
cej rzemieślników, którzy by te owa w 
czyn wprowadzali. Możemy wtedy być 
pewni, że odbudowa polskiej gospodarki 
da pozytywne wyniki. Trzeba brać jednak 
pod uwagę, iże szeregi rzemieślnicze są 
bardzo przetrzebione wojną i zachodzi ko- 
nieczność szybkiego szkolenia młodzieży 
rzemieślniczej. Starzy fachowcy mają o- 
bowiązek przelania swej wiedzy i do- 
Świadczenia na mlode pokolenie. 

Z kolei p. instruktor T. Górski podzię- 
kowa uczestnikom kursu za liczny udział, 
sprawno:lć i punktualność. P. Kwitliński 
pożegna: kursantów, życząc im aby na- 
bytą wiedzę fachową wykorzystali z po- 
żytkiem dla siebie i społeczeństwa. 

Na zakończenie zebrania odbyła się w 
lokalu Oddzia'u Izby koleżeńska herbatka 
ożywiona dyskusją m'odzieży rzemieśŚlni- 
czej. i 

Dodać należy, że wyniki kursu i liczny 
w nich udzia: — są dowodem, że trud or- 
ganizatorów nie poszedł na marne i że 
miodzież rzemieślnicza chętnie garnie się 
do nauki. 

Oby. dobry przykiad byż zachętą dla 
innych celów i bodźcem do dalszej pracy. 
w fachowym kształceniu młodzieży rze- 
mieślniczej. 


Zebranie rzemiosła w Kruszwicy 


W dniu 31. 8. 1947 r. odbylo się stara- 
niem Pow. Zw. Cechów w Inowrociawiu 
zebranie rzemiosła w Kruszwicy z udzia- 
jem Prezydium Izby Rzemieślniczej w 
Bydgoszczy w osobach p. Dyrektora J. 
Werno, p. W-Dyrektora J. Cieszyńskiego 
i p. radcy L. Urbańskiego, 

Po zagajeniu obrad i siowie wstępnym 
wygloszonym przez p. radce Urbańskiego 
jako przewodniczącego zebrania, głos za- 
bral p. Dyr. Werno, wygłaszając treściwy 
i rzeczowy referat. Prelegent mówił o roli 
rzemiosia w latach przedwojennych, w la- 
tach okupacji i dobie obecnej. Zobrazował 
pracę i wysi:ek rzemiosta w czasie oswobo- 
„dzenia, podkreślając, że częstokroć bezin- 
teresownie wykonywalo prace dla dobra 
nowopowstającej Ojczyzny. Wspomniał o 
1/s milionowej stracie w szeregach rzemio- 
sła, jaką uczynila wojna. nadmieni! o 
szkoleniu narybku, apelowa: do deżenia do 
wyrównania braków wyksztaicenia zawo- 
dowego, spowodowanych okupacją, omó- 
wił też sprawy kalkulacji, kwestię zaopa- 
trzenia, braki surowca, sprawy reorgani- 
zacji Cechów wg zmienionej ustawy prze- 
mysiowej. Apelując do ofiarności rzemio- 
sła i tycząc mu dalszego pomyślnego roz- 


woju, zakończył swa mowę, nagrodzoną 
licznymi oklaskami, 

Po referacig*p. Dyr. Werno, gios zabrał 
Kier. Szkoly Doksztaźcającej p. Janko- 
wiak, omawiając w przemówieniu swym 
podniesienia poziomu szkoły do typu gim- 
nazjalnego i wypływające stąd korzyści. 
Wspomniał również o niewłaściwym za- 
chowaniu się uczni w stosunku do mi- 
strzów i nauczycieli. Mowę swą zakończył 
apelem o ścisłą, współpracę mistrzów z 
szkotą dokształcająca, deklarując ze swej 
strony życzliwe ustosunkowanie się do po- 
trzeb rzemiosła, 

Po ogloszeniu kilku komunikatów przez 
p. radce Urbańskiego głos zabiera powtór- 
nie p Dyr. Werno, dziękując za zorganizo- 
wanie zebrania i zaproszenie na zjazd i 
wyraża nadzieję, że przez częstsze urza- 
dzanie podobnych zebrań zacieśni sie 
wspó'praca ogółu rzemiosla z Izbą Rze- 
mieślniczą i nastąpi lepsze zapoznanie sie 
i wzajemne zrozumienie. 

Wobec wyczerpania się porządku obrad 
p. radca Urbański dziekujaąc licznie przy- 
byłym za udział w zebraniu zamyka je 
has'em: Cześć Rzemiostu! 


Z zebrania cechu Ślusarzy i Mechaników 


W „Domu Rzemiosła” odbył swe ze- 
branie w dn, 29 września rb. Cech Slusarzy 
i Mechaników 'w Bydgoszczy. 

Przy zapalonych Świecach st. cechu Lu- 
bomski dokonał przyięcia nowych człon- 
ków w osobach: pp. Kinki, Branickiego, 
Brzezickiego, Piórkowskiego, Guziołka, Ry- 
backiego, Kozińskiego. Kamińskiego, Sló- 
sarka i Orłowskiego. Z tei okazii wygłosił 
st. cechu okolicznościowe przemówienie. w 


którym zapoznał nowoprzyiętych o obo- 
wiązkach i prawach członkowskich. 

Następnie podał do wiadomości o przy- 
dziale surowca i to: 2850 kg stali, 4770 kg 
żelaza (surówki) oraz o przydziale 310 ża- 
rówek dla użytku warsztatowego. W spra- 
wach przydziału należy kierować się do 
b. Kotlarka, ul. Dworcowa 9. 

Z kolei przystąpiono do sprawy sztan- 
darowej. Życzeniem ogółu członków było. 


by stary zniszczony sztandar zastąpić no- 
wym. Tu wielka niespodziankę zrobił ko- 
mitet sztandarowy. pokazując wszystkim 
zebranym już wykończony sztandar. St. 
cechu zaznaczył, iż drzewiec wraz z oku- 
ciem wykonał i ufundował p. Krzemień. 


Uchwalono zatem. że poświęcenie 
sztandaru odbędzie się w dniu 26 paździer- 
nika br. Do dotychczasowego komitetu 
sztandarowego wybrano dalszych członków 
z pp. Niedbalsk:.m i Tarczyńskim jako prze- 
wodniczącymi. Ofiarność członków była 
wielka, dowodzi to o dużym zrozumieniu 
członków, jak ważną rzeczą jest sztandar 
cechowy. Podkreślić wypada obywatelskie 
stanowisko p. Skarbonkiewicza, który na 
ten cel ofiarował walizkową maszynę do 
pisania — kupujący członek cechu przeleje 
cała gotówkę do kasy sztandarowej, 


W wolnych głosach poruszono trudności 
jakie wynikły z otrzymaniem tlenu. Na pi- 
smo Średniej Szkoły Zawodowej. która 
zwraca się do cechu o narzędzia i maszyny 
postanowiono co następuje: szkoła winna 
zajmować się stroną teoretyczna ucznia, 
zaś praktyczną zaimuią się mistrzowie, u 
których praktykuje dany uczeń. 

Na koniec st. cechu podał do wiadomo- 
ści, iż członkowie cechu brali udział w Tar- 
gach Gdańskich. z których medale złote o- 
trzymali członkowie pp. Tarczyński i Tuski, 
srebrny zaś p. Kotlarek. 


Plenarne zebrania 


Cechu Szewców i Cholewkarzy 


W poniedziałek, dnia 29 września br. w 
sali Resursy Kupieckiej odbyło się plenarne 
zebranie Cechu Szewców i Cholewkarzy w 
Bydgoszczy. 


Zagajenia zebrania dokonał st. cechu p. 
Przybylsk. Bernard. Na wstępie podał do 
wiadomości. iż w nocy zmarł członek ho- 
norowy cechu p. G. Goncerzewicz. Przez 
powstanie z miejsc uczczono Jego pamięć. 
Prosił by darzyć zaufaniem mężów zaufania 
cechu i nie utrudniać im kasowania skła- 
dek, gdyż tą funkcię wypełniają honorowo, 
tracąc przy tym swói własny drogi czas. 
Poruszył dalei sprawę abonowania „Rze- 
mieślnika Pomorskiego. W tej sprawie 
wywiązała się ożywiona dyskusia, w któ- 
rei uznano konieczność abonowania tego 
pisma przez wszystkich członków cechu. 

Do komitetu poświęcenia sztandaru po- 
wołano szereg członków, gdzie zarazem na- 
stąpił podział funkcii. P. Bociek reierował 
o przebiegu ziazdu woiewódzkiei komisji 
cennikowei — szczegóły zostaną podane w 
„Rzemieślniku Pomorskim“, po uzgodnieniu 
z władzami wojewódzkimi. 

St. cechu zapoznał zebranych o przebie- 
gu zebrania zarządów cechów z udziasem 
wszystkich władz miejscowych. 

Kierownik  Pomorskiei Spółdzielni Ce- 
chowej p. Kaczmarczyk mówił o zarzutach, 
które padły na kierownictwo spółdz'eini na 
poprzednim zebraniu. Zarzuty zostały od- 
parte i okazały się nieprawdziwe, gdyż 
przeprowadzona została w  międzyczas.e 
kontrola przez Związek Rewizyiny i władze 
skarbowe. Obydwa te organa kontrolne, na 
szczegółowyin badaniu. nie stwierdziły żad- 
nycii niedokładności. 

Przy końcu zebrania omawiano szereg 
bolączek zawodowych -- wszystkie te spra- 
wy omawiane będą w zarządzie cechu. 
Skarżono się na wysoką cenę skórgumy, 
która w ostatnim czasie podskoczyła w ce- 
nie. Skórguma iest nieodzownym surowcem 
przy reperacii obuwia dla Świata pracy. 
Należałoby zatem poczynić usilne starania 
o dostawę tego surowca po jak nainiższej 
cenie. 
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W spomnienia pośmiertne 


Sp. Władysław Goncerzewicz 


Śp. Władysław  Goncerzewicz, mistrz 
szewsko-cholewkarski urodził się 26 paź- 
dziernika 1875 r. w Bydgoszczy, iako syn 
Kazimierza Goncerzewicza. Zawodu swego 
wywczył się u oica, który prowadził więk- 
sze przedsiębiorstwo rzemieśln'czo-handlo- 
we. Do czasów usamodzielnienia się poma- 
wal ojcu w przedsiębiorstwie. zaś w roku 
1901 obiął przedsiębiorstwo po swym ojcu. 

Już od naimłodszych lat brał czynny 
udział w pracy społecznej, należac w cza- 
sach pruskich do Sokolstwa i Towarzystwa 
Przemysłowców. 

Po odzyskaniu niepodległości został wy- 
brany pierwszytn cechinistrzem polskiego 
cechu Szewców i Cholewkarzy w Bydgo- 
szczy. Należał do Bractwa Kurkowego, był 
przez kilka lat sędzia pokoju i honorowym 
radcą miejskim. Obecnie był w cechu człon- 
kiem honorowym i członkiem sadu polu- 
bownego przy cechu. i 

W śp. Zmarłym traci cech jednego z nal- 
gorliwszych swych członków oraz cennego 
doradcę fachowego. 

Pamięć o Nim długo pozostane w pa- 
mięci wszystkich członków cechu. 

Cześć Jego pamięci! 


BANK ZWIĄZKU SPÓŁEK ZAROBKOWYCH 


SPÓŁKA AKCYJNA 
ODDZIAŁ w BYDGOSZCZY 
Plac Ignacego Daszyńskiego nr 4 
BANK DEWIZGWY 


CENTRALA w POZNANIU, PL. WOLNOŚCI 15 


Bielsko-Biała, Bytom, Chorzów, Elbląg, Ełk, Gdańsk, Gdynia, Grudziadz, Jelenia-Góra 


i idzyń ż, Malborg, Olsztyn, Opole, Piotrków, Płock, Po- 
e ES aN aD Waer Wkochiw, Zabrze, Zielona-Góra 


Oddziały: 


znań, Sosnowies Szczecin, Toruń, 
Udziela kredytu -— prowadzi rachunki bieżące i wkładowe, uskutecznia przekazy rozrachunkowe 


Załafwia wszelkie sprawy bankowe 


PO LEC A 


KRAwWwWGÓw, 


„III, 


Fłlle: 


Dodatki krawiaekie, podszewki, włosia, watalinę 


I YLHYTOWUOHLUUWEOOWOUNEC TOON LUW UWOLNI 


BYDGOSKA SPÓŁDZIELNIA 
KUŚNIERZY | 


BYDGOSZCZ, 
Tuchola, Armii Czerwonej 17, Świecie, Duży Rynek 7 


|2 tys. kilogramów wyrobu szkła 
opłycznego 


W Państwowej Wytwórni Optycznej w 
Jeleniej Górze czynione są przygotowania 
do uruchomienia piatego pieca. Zapalenie 
tego pieca pozwoli na podniesienie produk- 
cji do 12 tys. kg szkła optycznego mie- 
sięcznie. Po uruchomieniu piatego pieca 
zaloga fabryki wzrośnie do 400 osób. 


Skład materiałów, Konfekeji i Krawiectwo 


BRACIA BRODOWSGY 


Bydgoszcz, Dworcowa 52 — Telefon 29-32 
Polecamy po cenach niskich 


konfekcję, materiały, 


bieliznę męską i czapki 


CZAPNIKÓW 
z odpowiedz. udz. 


ALEJE 1 MAJA NR 19 


SAA 


UWAGA! 


wykorzystaj okazje 


Wielka zniżka cen /⁄ 


w 
Wytwórni Wózków Dziecięcych 


W. CZACHOROWSK!, BYDGOSZCZ, Pomorska 24 (wejście Śniadeckich), telefon 38-69 


J. A. DRĄŻKOWSKI i S-ka 


BYDGOSZCZ, UL. WYZWOLENIA 1 


(przy Placej 
Polecamy: 


Ign. Daszyńskiego) 


podszewki i przybory krawieckie 


Firma nagrodzona brązowym medalem na Wystawie Przem. Rzem i Handlu w Bydqoszczy 


JAN WAWRZYNIAK 


Pracownia Obuwia 
Bydgoszcz, ul. Jana Kazimierza 4 


wykonuje prace miarowe 
według najnowszych 
modeli. 


Warsztaty 
slodiarsko - tapicerskie 


Marian Miszewski 
CHOJNICE, Marszałka Piłsudskiego nr 11 


WYRÓB ARTYKUŁÓW: 
Szkolnych 
Sportowych 
Podróżnych 
Siod.arskich 
Tapicerskich. 


szanowne REEDA ZJ TYAN 


Specjalność: wyściółka samochodów 


PRACOWNIA FUTER 


290020200040000000044000090020002007400300000462 


FELIKS 


JAWORSKI 


Bydgoszcz, ulica Dworcowa nr 35 


Własna pracownia 
Gwarancja za fason 
i wykonanie 
Najnowsze modele 


UZ DOEZONANEZ NE 


L: DUKAT 


„Bydgoszcz, Wełniany Rynek 7 
Telefon 30 70 
Sklep Konfekcji Damskiej i Męskiej 
poleca 
ubrania męskie i płaszcze, oraz 


płaszcze damskie i kostiumy 
własnego wyrobu 


N 


Firma odznaczona złotym medalem na 
Wystawie 600 lecia m. Bydgoszczy 
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SAMOCHODOWE 
PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEWOZOWE 


Walenty Waszak 


Bydgoszcz, ul. Zduny 6 tel. 16-31 


Q 


| 


wykonuje wszelkie przewozy 
i transporty samochodami cię- 
źarowymi szybko i dogodnie. 
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„Rzemleślnik Pomorski" — redaguje kolegium. Wydawca: 
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